
osiągnięć w e wszystkich dziedzinach życia poli­
tycznego, gospodarczego i społecznego.

W  stosunku zaś do tych, którzy wykorzystując 
uzyskaną volks!istę, działali świadomie w służbie 
zaborczych i ludobójczych interesów okupanta 
hitlerowskiego, działalnością swoją przynosili 
szkodę i krzywdę narodowi polskiemu, zdradzali 
naród, stali się faszystowsko-hitlerowskimi zbrod­
niarzami —  stosować będziemy z całą bezwzględ­
nością surowe przepisy dekretu z 31 sierpnia 1944 
roku, zaostrzając nieustannie naszą czujność 
w  oparciu o  zdrową, miłującą swój kraj, swoją 
ojczyznę, olbrzymią w iększość naszego narodu.

W iceprem ier Zawadzki w  imieniu Rządu wniósł 
o uchwalenie przedłożonej ustawy.

B y s l r
Jako uzupełnienie do artykułu Obywatela R y­

backiego ogłoszonego w „Em erycie" z dnia 15-go 
czerwca br. pod tytułem „Bystrzyca Górna" przy­
znać muszę, że położenie tej m iejscowości jest na­
prawdę urocze, a na każdy dzień znajdzie się ja­
kiś nowy przedmiot natury do zachwytu i upoje­
nia. Przy poetyckim  nastroju ważną kwestią jest 
dobry apetyt a zwłaszcza po przechadzce wśród

Przemówienie W iceprem iera Zawadzkiego 
przyjęte zostało przez Izbę długotrwałymi okla­
skami.

Sprawozdanie Komisji Prawniczej i Regulami­
nowej o rządowym  projekcie ustawy, o zniesieniu 
sankcji oraz ograniczeń w  stosunku do osób, które 
zgłosłiy swą przynależność do narodowości nie­
mieckiej złożył pos. Żmijewski (PZPR).

Izba uchwaliła ustawę jednogłośnie —  wskutek 
czego znaczna liczba em erytów otrzyma swoje za­
opatrzenia wstrzymane z  powodu zgłoszenia swojej 
przynależności do' narodowości niemieckiej z ło ­
żonego pod przymusem.

z y c a
nia Sam opom ocy Chłopskiej z Olsztyna, a już 
z twarzy uczestników tej kolonii domyślić się 
można, że są szczęśliwi i zadowoleni. Napewno 
ucieszą się wszyscy, kiedy zobaczą swoje pod o­
bizny w  piśmie emerytów a tak dopraszali się, 
żeby im taką odbitkę przysłać, a szczególnie k o­
mendzie Z. H. P. w  Rozwadowie i Sam opomocy 
Chłopskiej w  Olsztynie.

czarownych okolic i stwierdzić muszę, że miesz­
kam w  Schronisku już 6 tygodni i ważyłam się 
natychmiast po przyjeździe a równo po miesiącu 
ważąc się po raz drugi, stwierdziłam nadwyżkę 
2 kg na wadze, co świadczy o tym, że w yżyw ie­
nie w  Schronisku Emerytów jest na odpowiednim 
poziomie, zwłaszcza, że i inni w czasow icze z  całą 
gotow ością to potwierdzają.

Nie jestem egoistką i dlatego dzielę się moją 
radością z pobytu w  Bystrzycy ze wszystkimi za­
interesowanymi, którzy chcieliby beztrosko prze­
żyć wczasy wśród piękna natury.

Na ogół panuje tu duży ruch zwłaszcza, że w  
tym roku potw orzono tu liczne kolonie letnie jak 
świadczy o tym powyższa fotografia zdjęta na miej­
scu. Są w ięc harcerze z Rozwadowa, kolonia let-

W  okolicy tutejszej a szczególnie w  Bystrzycy 
miałaby pole do popisu obywatelka, która mając 
maszynę do szycia umiałaby szyć suknie, płaszcze, 
bieliznę itp, gdyż jest tu tylko jedna krawcowa, 
która pracując po dniach i nocach nie m oże po­
dołać zamówieniom, wskutek czego ludzie czekają 
nieraz miesiącami na oddanie prac, a zwłaszcza 
w  sezonie, chociaż prawdę powiedziawszy sezon 
trwa tu w zimie i w  lecie, gdyż lato daje rozkosze 
letnie, a zima sporty saneczkowe, narciarskie 
i łyżwiarskie.

Osoby zainteresowane zechcą porozumieć się 
albo w  redakcji „Em eryta" Poznań, Młyńska 5, 
albo napisać do Schroniska w  Bystrzycy Górnej 
wprost pod moim adresem.

Zolla Robaczewska,

\


